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& rai pitaka wt Fraaayl Prezydent Poincar* w towarzystwu mialstra Pichom, 
nrezyćeuU K N Pmawikifgo, sreo. Ar-cbinarda i fan Gonrand przynłna aarffl 
honorowy Rzeczypojpolisf ej francnskiej do cztandkrn pierwszej legii polskiej w armii 

fr.ncv.kiej, powstałej w rokn 1914.

R a tU n  lO l ia l l ia i ł  W R jim aiłC b : Dawny hr. Metternich, ibernie to»arzyar 
Met nrnich el dywizyi marynarki z wyborn

s k o w y  p rzaz  d łu g ie  la ta  p rz e b y w a la c y  w  C ld n ach , 
M and żuryf. S y b e r y i  i R c e y i .  W  c h a ra k te rz e  in s tr u ­
k to ró w  p rz y d z ie len i z o s ta li  do sztam u 7o  s k  poi 
sk icL  w y b itn i  g e n e ra ło w ie  fra n c u sc y , c z ł n e k  naj- 

.w y t s z e j  I- uy w o ien n e j g .n e r a ł  G .l l ie n i ,  g e r  ra ł 
G & ptepont i g e n e ra ł Y id a lo n . C i d . ;a j  o s ta tn i  są  
dzid ko m en d an tam i d w óch  p o lsk ich  d y w iz y i.

P o  w y b u ch u  re w o lu cy i b o lsz e w ick ie j w  R o s y i 
arm ii. p o lsk a , z ło żon a  z F o la L ó w  z F r a n c y i ,  \ u g lii 
i  A m e e y k  z a s iio n a  znow u z o s ta ł : licz n y m  n a p ły ­
w em  w o jsk o w y ch  p o lsk ich  z R o s y i ,  k tó rz y  d ro g ą  
n a  W łrd y w o s tn k , a  ta k ż e  n a  M ueaiań  sz cz ę ś liw ie  
d o ciera  ł  dc F r a n c y i .  W  ich  lic z b ie  p rz y b y ło  na 
z iem ię  fra n cu sk ą  w ie ln  o ficeró w  rów nych s to p n i, 
nie w y łą c z a ją c  n a jw y ż sz y ch . W s z y s c y  o r i  w s tą o ili  
w  s z e r e g i o rg a n iz o w a n e j arm ii, n ierzad ko  z rz e k a ją c  
s ię  w y sc  n -h  s z i t ż ,  p ilo to w a n y c h  p oprzed nio .'

T a k  sfo rm o w a n a  arm ia  p o lsk a , p o d leg ła  zw ierz  
ch n ic tw n  p o lity czn em u  K o m ite tu  w  "O dcw ego pol-

nad M arn ą , gd zie  r o z g ry ­
w a ł s ię  g ig a n ty c z n y  b ó j 

dw u ś w ir tó w . K ied y ś  d opiero dow ium y s ię  b liż sz y ch  
sz cz eg ó łó w  o b o ja c h  t e j d y w iz ji  i s ław n em  p rz e jśc iu  
w e z b ra n y ch  w ód  M a rn y  . t z o z  p o lsk ie  z* s tę p y . D o 
h is to r y i  L e g i i  p o lsk ie j z r . 1 9 1 4  p rz y b y ły  now e 
w a w rz y n y  p o lsk ie j b ro n i, ty m  ra z em  ju ż  j_ k o  czyn  
sa m ^ d z ń ln e j a rm ii n arod o w ej 
_ '  N ń d łn g o  p o tem , bo w  m iesią cu  w rześn iu  b r . 
nad nrm ią p o lsk ą , l ic z ą cą  ju ż  d w ie d y ./ izy e  f r o n  
to w e  i t r z y  d y w izy e  w  p o zaf ro n to w y ch  fo rm a cy a c  i, 
o b ją ł  kom end ę n a cz e ln ą  b oh  te r  z pod K a n io w a , 
b . w óda d ru g ie j b ry g a d y  k a rp a ck ie j, g e n . H a lle r  
M a z o r ie c l i .  L o s y  g e n e ra ła  H a lle ra  s ą  zn an e. P o  
m orde rczej z k ilk a k ro tn ie  o rz e w p ia fą ce n t w o jsk iem  
p ru sk i“n  w  je r z e  J - m e r v c h y  pod K a n io w e n . p rz e ­
szed ł D n ie p r i  w  dniu 1 0  lip c a  b . r , w  ro czn icę  
b itw y  pod G b u u r  rld em , w y " a ł  w  M ock w ie „ R o z ­
k az  m o b i l i z a c y jn y Y s k a z n ją c  n a  sz ta n d a ry  p ierw  
s z e j p o lsk ie j d y w iz y i oc F r a n c y i ,  sz ta n d a ry  ofie 
ro w a n e  w o jsk o m  p olsk im  p rcez  m ia s to  P a r y ż , N ancy

lig o w sk i, g e n . G ichow in , p t łk .  Z y m irsk i, pu łk . B a r -  
d ro w sk i) i  z g a r s tk ą  o ficeró w  i ż o ł n ie r z ,  tro p io n y  
b ez  sk u tk u  p rzez  b o lszew ik ! ■?, o p u śc jł R o s y ę .

K o m ite t  p a ry sk i m ia n o w it  g o  sw o im  członkiem  
i p o w ie rz y ł m n dnia 7  w ł o ś n i a  b . r .  l  cz e ln e  do­
w ó d ztw o  s rm ii  p o lsk ie j w e  F r a n c y i  i  w  R o s y i

Z  koń cem  w rz e ś n i*  b . r . w o jsk u  p o lsk ie  s ta n ę ły  
w  L o ta r y n g ii .  W  g łó w n e j k w a te rz e  w o js k  p o lsk ich , 
w  N an cy , n  s tó p  p o m n ik a k ró la  P o ls k i  i k s ię c ia  
L o ta r y n g ii ,  S ta n is ła w a  L e s z c z y ń s k ie g o , od było  s ię  
n r e c z y s tc  p rz y w ita n ie  n r czeln eg o  w  dza p o lsk ie g o . 
W  ni edz ielę dni i 6  p aźd ziern ik i w ita li g e n . H a lle ra , 
p rz y b y łe g o  pociągiens urzęd o w y m , n a  d w orcu  w  N an cy  
p re fe k t  d ep a rta m en tu  M eu rth e  e t-M o s e lle , M irm an , 
o raz  b u rm istrz  m ia sta  N an cy , S im o n  P ró c z  gen . 
H a lle ra  p rz y b y ł gen . A rch in a rd , cz ło n k o , f K o m i­
te tu  n aro d o w eg o  p o lsk ieg o , z u rz ę d u ją cy m  p rezesem  
2 'm o y s k im  i tz e d s ta w ic io le  arm ii p a ń s tw  k o a li­
c y jn y ch . W ś ró d  o k rz y k ó w  z e b r m y c i  m ieszk ań có w  
N m c y , „N iech  ż y je  P o l s h a !“ o łn g i sz n u r au to m o ­
b iló w  sz y ł nu w ie lk ie  b ło n ia  le ta r y ń s k ie , gd zie

bywca M ilu zy w r .  1 9 i 4 ,  g e n . A rchm uu ja k o  w ódz 
a rm ii p o lsk ie j n o s ił  ty t u ł  s z t fa  w o js k o w e j m !sy i 
p o lsk ie j i  k o m en d an ta  fo rm a cy i w c o y s tk ich  w o’ sk  
p o lrk iłh . S z ife m  je g o  sz ta b u  b y ł p u łk o w n ik  V e c h o u x , 
s ły n n y  o fice r i  o rg a n iz a to r  k o lo n ia ln y ch  w o js k  fra n ­
cu sk ich  w  T o n k in le  i  A n a m ie , ja k o  attacbfe w o j-

bkiepo ( ta k ż e  o ficero rrie  fra n c u sc y  i  n o m la a cy c  ich  
z a le ż rc  s ą  o b ecn ie  od K o m ite tu ), m ie śc i d ziś w  so b ie  
P o la k ó w  ze  w p z y e tt f th  trz e c h  b y ta c h  za b o ró w  i w y- 
chodżtw A . G ro s  je j  licz eb n e  s ta n o w ią  p rz ec ież  P o ­
la c y  z A m e ry k i i  b y li  so k o li W ie lk o p o ls c y . W  s ie r ­
pniu b, r .  p ie rw sz a  d y w iz ja  p o lsk a  s ta n ę ła  na fro n c ie

S e l i o r t  i V erd u n  w ezw ał pod b ro ń  wsiystkicb Po­
la k ó w  do w a ik i o w olne ś ć  po s  iro n ie  ‘p rzy m ierzo n e j 
k o z licy i ś .ń a t s  W e z w a n y  do" P a iy ż a ,  p o w ie rz y ł 
d ow ód ztw o m d  w o jsk ie m  p o ls tie m  w  I . s y i  (n a  
M o rm a r iu , no S / b e c y i, nad  D onem  i K n b a i.ii,)  sw e im  
podkom endnym  g en era ło m  i  p u łk o w n iko m  (g e n . Zc-

D .  t  , . Wilaoa I " • l i r w i k l  v  B a m le :
Prezydent Wilcon, ktdry w tych dniach przybył do Pary*», Mlitrc Ignacy PaderowjJ, kłdrego za kilka dni Polaka powita a alebia.


